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K r ó l e s t w o  P o l s k i e .
W a r s z a w a  d .  2 7  k w i e t n i a .
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U p e w n i e n i a  u r z ę d n i k o m  , o f i c y a h s t o m  1 p o s ł u g a g
czom sp o so b u  u t r z y m a n i a  s ię  p r z y z w o i t e g o ,  g d y b y  
M e k  p o d e s z ł y  lu b  u t r a c o n e  z d r o w i e  n i e z d a t n y m i  
ich d o  d a l s z e y  s ł u ż b y  u c z y n i ł y .  ( D o k o ń c z e n i e ).

T  Y  T  U Ł  II.
O  p e n s y a c h  e m e r y t a l n y c h  i o  w s p a r c i u  d l a  

w d ó w  i  s i e r o t .
Art. 24. E m e ry t  u trac a  pensyą em eryta lną:  ̂

a) Jeżeli się bez pozwolenia rządu  za granicę K ro-
lestwa wyniesie.

Jeżeli wyrokiem sądowym  skazanym  zostanie 
"a  karę, k tóraby  pociągała za sobą u t ra tę  u- 
rzedu gdyby jeszcze na m m  zo s taw a ł ,  w y ­
lawszy tednak przypadki w  ar t.  373 lit. a) 
375 i 5q3 p raw a karnego przewidziane. W  
przypadku jednak u t r a ty  pensyi przez em e­
ry ta ,  żona jego i dzieci pobierać będą, jako 
alim enta  połowę jego utraconey pensyi, a to 
w  ten  sposób: iż j rd n a-czw arta  częsc sluzyc 
będzie żonie do śmierci, a jedna-czw arta  część 
dzieciom do d o jśc ia  do la t  niżey przepisa­
nych , Po śmierci zaś m atki część jey na dzie­
ci spadnie. W  żadnym atoli razie em ery t  u- 
t rąca jący  pensyą wysłużoną, nie będzie miał 
prawa" zarządzenia t ą  oneyze p o ło w ą , k tó ra  
przypada żonie jego i dzieciom. p, __
Art. ab. W d o w y  po u rz ę d n ik a c h , oficya- 

listach ; ,u,.w , c z a c h ,  k tó rzy  stosownie do m - 
ni£yszych przeoisów wysłużyli la ta  do em ery t u r ^  
*ch kwalifikuiaće choćby ci me doszli do 5o la t  
* iek« ,  b ę d a ’pobierały pensyą emery 
S?^ H  połowę tev  iakaby ich mężom służyła, l lo -  
^n ież  wdowy po E m ery tach  połowę ich pensyi

w ysłużoney pobierać będą. „mł>rvtalna-
A rt.  a6. W d o w a u trąca  pensyą em e iy t  ą.

a) Grly pójdzie zamąż. •
ty Jeżeli się bez pozwolenia rządu  za granicę w y ­

niesie.
ty Jeżeli popełni zbrodnią lub tak i  występek, k tó ­

r y  pociąga za sobą" zamknięcie w domu ka­
r y  i p o p r a w y , nie nadw erężając wszakze 
p ra w  sierot jeśli pozostają w  kraju; w tak im  
razie atoli w dow a u tracająca  pensyą, nie bę­
dzie miała p raw a  zarządzania pensyą jey 
dzieciom przypadającą.
A r t .  27. Zona urzędnika, ofioyalisty, lub po ­

sługacza , klópaby się z nim rozw iod ła ,  dom jego 
lub wspólne mieszkanie sam ow oln ie ,  alboliteż 
przez p raw n ą  separacyą  opuściła, u t ra c a  prawo do 
pensyi e m e ry ta ln e y , k tó ra  jednak dzieciom po­
dług p raw a dla nich zastrzeżonego w yznaczona 
będzie.V •

A rt .  28. Jeżeli urzędnik , olieyalista, lub po ­
sługacz wchodzi w zw iązki małżeńskie po skoń­
czonych la tach  5o wieku, w dow a po nim ani dzie­
ci z tego m ałżeństw a spłodzone nie będą mieli pra- 
'va do pensyi em eryta lney .

A r t ,  29. Gdyby em ery t  wszedł w  zw iązki 
małżeńskie, wdowa i dzieci z takowego m ałżeń­
stw a spłodzone nie będą mieli p raw a  do pensyi e- 
m ery ta lney .

A rt .  5 o. Dzieci pozostałe po śm ierci oycą

urzędnika, oficyalisty, lub posługacza, tyóry  stoso­
w nie do ninieyszycb przepisów w ysłużył lata do 
em ery tu ry  kwalifikujące, jeżeliby miały m atk ę  m a­
jąca prawo do pobierania p e n s y i  stosownie do a r t .
25 ninieyszego postanowienia, udzielone sobie mieo 
będą z kassy em eryta lney , jakakolwiek będzie ich  
liczba i choćby oyciec um ierając m e by ł jeszcze 
doszedł 5o lat wieku, w sparcie  roczne odpowia- 
daiaee dla wszystkich razem połowie pensyi em e- 
rvtalney, jakaby służyła oycu, rów nież  dzieci po 
emerycie pozostałe i mające matkę, k t ó r e j  służy 
prawo do pensyi em ery ta lney  pobierać będą poło- 
K  wysfużoney pensyi oycowskiey. W s p a rc ia  
takowe udzielane będą córkom az do la t  16 skon- 
czo n y ch ,  synom zaś aż do la t  18 skończonych. 
Skoro zaś naystarsze dziecię doydzie do lat w yzey 
oznaczonych, lub gdy k tóre  z n ich  um rze  , część 
pensyi przez nie p o b ie ran a , spada na  p o ^ t a ł e  
rodzeńs tw o» i tak  następnie az do naymłodszego 
dopóki to  niedóydzie la t  przepisanych.

A rt .  3 i. Jeżeli zaś pozostaną dzieci bez m a­
tk i  lub teź z m atk ą  n iem ającą  p raw a  do pensyi 
em eryta lney , natenczas kiedy ich będzie jedno lub 
dwoje pobierać będą połowę, a  jeżeli więcey, <=a- 
łą  pensyą, jaką zm arły  ich oyciec pobierał, lub do 
iakiev miałby był p raw o w  stosunku la t  w ysłu - 

^ g l e V n a  * U k  w  jakim .a k .£ c * ,l  
życie, leoz w  ostatn im  razity leżeli k tó re  z  dzieci 
um rze lub dóydzie do la t  powyższym  a r ty k u łem  
oznaczonych, część pensyi przez nie Pobiera"*» 
w raca  do funduszu em erytalnego, tak  jednak, aże­
by połowa oycowskiey pensyi pozostała dla dzie­
c i lub dziecka żyjących, albo m em ających  lat, po­
w yższym  a r tyku łem  oznaczonych.

A r t .  32. W d o w y  i dzieci po em ery tach  po­
bierać będa wsparcie  ze skarbu  publicznego 1 fu n ­
duszów stow arzyszenia w stosunku p rzep isanym  
a r t .  o i 10 ninieyszego postanowienia. .

A r t :  33. Pensye em eryta lne  liczyć się będą 
uzyskującym  nie od da ty  p rzyznan ia  lecz od d a ty  
w yyścia ze służby. .

Pensye em ery ta lne  w dów  i s ie ro t liczyć się 
będą od da ty  śm ierci mężów lub oyców.

A r t ;  34. Pobieranie pensyi em ery ta lney  za­
wieszać się od tąd  będzie przez w yjazd  bez po­
zwolenia za granicę, 1 zawieszenie takow e t rw

l e n i a  przebywał, u trac i  pensyą tak, jak gdyby się z 
k ra ju  w yniosły  ^  ^  ^  ^  n I i

O sposobie u zn a w a n ia  kw a lifika cy i.
A rt .  55. K.ommissya em ery ta lna ,  do którey 

prezydującego i pięciu członków z kazdey kom- 
missyi rzadow ey  po jednemu w yznaczam y, w kom­
plecie naym niey  trz e ch  członków obecnych uzna­
w ać  będzie p raw a podających się, a to  w następ

feoy ■P0 , ^ M y  nrzędoik) o f i c y - l i s t a l u b r y S ”  

poa.jr.oy się  do psnsyi k o m h h i y i

S t o y  ^  °d ^
lub gdyby



metryki ani aktu u r o j e n i a  hie było, Swia«
dectwo prawem przepisane, sporządzone w 
formie urzędowey i w dostateczne legalizacye 
opatrzone. J

b) Nonunacyą lub dowody urzędowe na pier- 
V z?  ,u^74 d> <łaki posiadał. “ 

o) Zaświadczenie wlaściwey kommissyi rządo- ciazye meheda Ti-t - •**
; .<vey lub władzy naczelaey od kommissvi fc*» L  = a i. j  . e*roc zas teg° uznamy potrif

•rządowey niezawisłey, co do pełnioney służ- onintf K fa?dz.lernJr względem ich oznaczeń
. by z wyszczególnieniem w takowem za iy iad l T * 7 * ^

czemu jey stopniów oraz ciągu Jat. przez któ postanowienie nasze tymozaso*'
re obowiązków swych dopelmał P Pe,nS^ / m« y ta ln y c h  i pensyi szczegój!

b) Nominacya na ostatni stopień i urzędowy do- D^iennfkf z  dat?  1 6  IlPca l 8 l 7  w tomie I'1
wód, jaką ostatnią nay wyższa p o b i e r a ł  place • wia ? P ” 1 umieszczone, przestaje bydź obo-
=. 'E n .e ly t  d ^ r . f l V L  ' ^ 7 ^  dr “  ‘ . 8 H . ’

meyszego postanowienia nowego oznaczenia swey wienia któ™’ w 7 ‘° na? ie “ mieyszego p o s ta ć
pensyi, lub urzędnik, oficyalista ńposługacz ma- s z c z o t  1C ^  dzienniku praw ma bydź uro>(' 
jący już przyznaną pensyą, do podwyższenia oney rev  „aki'° ^ n̂ om r a d o w y m , w czem do kto' 
ze względu na dalsze lata swey Służby DodaiacveZ’ 7n laIezy» Polecfmy.
■winni złożyć tylko metrykę lub akt urodzenia i W PeŁers*mrSu. d- 24 lutego 1 8 2 4  roku

s&miarach, lub nakonieo podpadającym w m iĄ  
słuzoną niedolę, a któreto pensye osobistemi 
^  ł  1 °.ac 2 4cem* ze zgonem pensyonowan^ 

go, będą i nadal z funduszu osobnego na budżcd*
corocznym umieszczonego udzielane, i pod żądny"1
pozorem funduszu stowarzyszenia emerytalnej 
ciązyc mebędą. Ilekroć zaś tego uznamy po t» f

w inm  złozyć tylko m etrykę lub akt urodlenia i 
* 1 l  Pr .zy zn,ania pensyi, którey nowego oznaczenia 

lub podwyższenia domagają się , oraz urzędowny 
do w o d , powtorną lub dalszą służbę ich poświad- 
czający. *

3. W dowa tak  po urzędniku, oficyaliście lub 
posługaczu jak 1 po emerycie, podająca Sie do pen-: 
syi emerytąlney, złożyć powinna oprócz^ powyż­
szych dowodów: akt ślubu, akt zeyścia męża i za­
świadczenie mieyscowey władzy, jako z nim do 
śmierci mieszkała, i jako pod żadnym względem 
me jest w  przypadku pociągającym za sobą uiratę
praw a do pensyi. * ’

4. Dla uzyskania wsparcia dla dzieci zmar-
oil°yahsty lub posługacza, równie 

jak dla dzieci zmarłego emeryta, złożone bydź win- 
,ny oprocz powyższych wszystkich dowodów, me­
tryk i  ich urodzenia 1 świadectwa życia. Podania 
czynione przez w d o w y , równie jak podania w i- 
miemu dzieci czynione, składane bvdź także mają 
za pośrednictwem właściwych kommissyi rządo­
wych lub innych władz naczelnych, od kommissyi 
rządowych niezawisłych, pod któremi zmarły e- 
m ery t lub zmarły urzędnik, oficyalista lub posłu­
gacz ostatnie sprawował obowiązki.

Art. 36. Kominijsya e m e r y t a l n a  , k t ó r a  do­
danego sobie mieć b ę d z ie  osobnego sekretarza i 
udzielną pomoc z kancetaryi Rady stanu zbiefać 
się będzie co rok w miesiącu wrześniu na czas 
potrzebny dla odbywania właściwych sobie czyn­
ności. Uznane zas przez siebie prawa do pensyi 
emerytalnych przedstawiać będzie wraz z stoso- 
wną opiniją za pośrednictwem Namiestnika Nasze­
go do Naszey decyzyi.

^7; Pensye wdów i sierot po urzędni­
kach, olicyalistach i posługaczach, k tórzy mieli za
Bycia przyznane i oznaczone już pensye emery­
talne, lub po emerytach, przyznawane i oznacza- 
ne będą ostatecznie przez Konimissyą emerytal­
ną bez odwoływania się do Naszego zatwierdzenia. 
Jeżeli urzędnik, olficyalista lub pcslugacz majsjcjr 
J UZ przyznaną i oznaczoną pensyą emerytalną, da- 
ey jeszcze obowiązki urzędu svsego pełuił, ozna- 

czenie pensyi dla wdowy 1 dzieci jego zastosowa­
ne będzie nie tylko do wysokości jego emervtalney 
pensyi, lecz i do podwyższenia oneyże, jakiego 
zmarły miałby był prawo żądać w miarę późniey- 
szych łat służby, a to w proporcyi art: i 5  ni« 
nieyszego postanowienia przepisaney.

T  Y T  U L  IV.
P r z e p i s y  o g ó l n e .

Art; 38. Proftssorowie i nauczyciele publi­
czni, nie podlegają rozporządzeniom ninieyszego 
postanowienia i oddzielne urządzenie przepisze 

.prawidła, względem ićh pensyi emerytalnych.
Art. 39  Składki prostych górników nazwa­

ne: ,.knabsi haftkasse” oraz składki zaprowadzone 
W służbie pocztowey między pocztylionami pozo­
stają nadal wedle osobnych swych przepisów.

Art. 4o. Pensye udzielane dotąd przez nas 
pod tytułem  szczegulnych nagród, a “to mianowi­
cie poświęuaiącyrn się szczególniey dobru ogólne­
mu, okazującym znamienitą wierność, lub pono- 
H ącym  stra“ty  w chlubnych dla dobra publicznego

.(podpisano) A L E X A N D E R  
Minister Spraw VVewnęt. i Policyi , 

(podpisano) f .  M o sto w i' 
przez Cesarza i Króla 

(L. S ) Minister Sekretarz Stanu, w  zastęp' 
stwie Jenerał B rygady , Radca Stantf 

,  D yrektor Jenerałny. 
(podpisano) Stefan Hr. Grabowska 

Zgodno z Oryginałem Minister Sekretarz Stana 
w zastępstwie Jenerał Brygady, Radca StanU 

Dyrektor Jeneralny.
„  (podpisano) Stefan Hr. Grabowski.
Zgodno z Oryginałem Radca Sekretarz Stanu, Je- 

° era‘ Erygady (podpisano) Kossecki. 
Zgodno z W ypisem Minister Sprawiedliwości

M . Badeni.
Za Sekretarza Jcneralnego Szef Bióra 

__________ K. H offm an.

F  R A N C V A.
P ary  i  dnia  2 0  kwietnia.

(z Korrespondenta W arszawskiego  
V \  n i e s i o n o  d n i a  5  b .  m .  p r z e z  m i n i s t r a  

l e n n e g o  d o  i z b y  p a r ó w  p r o j e k t ,  w z g l ę d e m  z m i a n y  
d o t y c h c z a s o w e g o  z a c i ą g u  d o  w o y s k a ,  k t ó r y  s t a n o ­
w i : W o y s k o  f r a n c u z k i e  s k ł a d a  s i ę ,  w e d l e  U StaW ?

dJ 1 0  marca 1818. 1) Z e  stojącego woyska w li'
czbie am ooo  ludzi, które przez coroczne wybie' 
ranie 4o,ooo nowozaciężnycb, utrzymymane byd^ 
ma w zupełności. 2) Z  odwodu tak zwanych w®' 
te ranów , to jes t : żołnierzy, którzy sześciuletni 
swoy czas , wedle przepisów, w stojącem woysk* 
wysłużyli, i w korpusie weteranów, drugie sześó 
łat służyć muszą; którzy jednak tylko wczasie woy* 
ny, do czynney sluzby, i w woyskowey swey d f  
wizyi, powołanymi bydź moga; a jeśliby Za cbrC 
hem swey dywizyi użytymi bydź mieli, jak pod' 
czas woyny hiszpańsluey, tedy potrzeba na to o' 
sobney ustawy. Podług powyższego nowego pro- 
jektu, zaciąg coroczny do służby ladowćy i mor- 
skiey, wynosić ma 60,000 ludzi, a ńa mieyscu do- 
tychczasowego korpusu weteranów, utwor/ooy 
bydz ma odwod z młodych żołnierzy, i dotychcza­
sowa i2toletnia służba, tak w woysku, jak 1 w kor­
pusie weteranów, zmienią się na lat 8. Za głó­
w ny powod do tego nowego urządzenia pćdai mi­
nister, *e woy na z Hiszpanią, mimo okazanego za'  
pału przez starych żołnierzy, okalała niedostatc* 
cinosc korpusu weteranów, i t. d.

.. (2 G«2- W arsz.)  Nowa pożyczka dla Hiszpa­
nii, zwraca na siebie uwagę publiczności tuteY" 
i*P̂  YtZW a5,zoza pierwszych kapitalistów. Kró* 
mc Hiszpański, użył naydzielnieyszj ch śrcdko«r> 

dla zagojenia ran nieszczęsney rew o lu c j i ,  i uspf"U  ’       • * » v u n v » / V j O i i v  j  j.

kojenia rozmaitych stronnictw. D o  tc<io na lc#  
ustanowienie kassy umarzającey, którey ccroc*P/ 
fundusz ma wynosić 1 0 0  mil. realow, tudz ież  po­
lepszenie systematu niestałych dochodow , i i««e 
ważne urządzenia skarbowe. Ściśle zachowywa­
na oszczędność, 1 podobieństwo zawarcia pienię­
żnego układu z osadami, przyłożą sie takie do u* 
twierdzenia publicznego kredytu. Sprawa H ^ P * - 
nn jest dzisia sprawą Francyi i całt y Europy; r ‘r%“ 
dy } jch interess* skąrbowe, stanowią jednę całus®



k!tfu i HJJrZem^ ł francuski piękny daje Pr*y- 
z n L l  H iSZPa n u J kŁóra nie zaniecha kórzystld
S D o s o h V  8 l ' y ’ Z a S a d y  i e y  pomyślności w trwałym sposobie założone zostaną, a chwila ta nie jest da ­
leką. Pewnego dnia F ryderyk W ielki zapytał sie 
W poufałem towarzystwie: który naród Euro­
pie jest najbogatszym i najpotężnie jszym ? W v. 
mieniono mu naprzód Francyą, a potem Anglia, 
we, rzekł ten Monarcha, takim, narodem j e s t  H i -  

• fa m a :  od niepamiętnych czasów rządzą nią m i- 
ntstroune. którzy, ile możności, usiłują ją  zgubić 
o wszelako do tychczas dokazać tego nie mogli. ' 

Wyszfo tu  już oczekiwane od niejakiego cza- 
£  ” °We dr l °  Pana Fouqueville, poj  nabpisem: 
H istorya odrodzenia Grccyi. Obeymuje 4 części 
* mappaai. i rycinami. Pierwszego dnia zaraz 
przedano 75o exemplarzy.

A n g l i a .
Londyn dnia  17 kwietnia.

(z Gazety kVarszawsiiey.)
Dotąd (pisze gazeta berlińska) przodkovyał* 

Anglia wszystkim narodom, w środk?!, , ? 
tu  prohibicyynego, przeciwnych własnemu7 ™a" 
teresowi i duchowi czasu. N a b Z  !  ? -  ]ey 1°' 
mi ministrami otwiera sie „ o w J  ?  2 s^ ' ^ y -
^  tym pierwszym kraju h a n d lo w v ? 237 ? ndl?>

• k u E i ^ b X i f 5 li,l' |' * lul,,'i'IZT syslemat. cargo 
a i e  d o t v r H  Po w ^ e ,  lecz całkowite uchylę-

biyskiey, wynoszącey 4 mil. 760,000 f .a t . ,  k tórey
( >°t h '  i' a ier Goldsmith, chciało należeć tyle 
esob, iz ofiarowane pieniądze, sześć razy powyż­
szą summę przewyższały. y

H i s z p a n i a .
M a d ry t dnia  10 kwietnia.

(z Korrespondenta W arszawskiego 1
w oka lem 'T n n tkrÓleWSka Z d> 9 L m- naka*uje ad- wokatom , notaryuszom 1 prokuratorom , którzy
pod rządem konstytucyjnym  mianowani byli, ata-
wT T ł J l  r Te patenU.’ inaa uchw ak stano- 
wieśdź y cy wymieniem urzędnicy powinni do- 

, - c byli nauki prawem przepisane.
na z o s t a i r  V r t f g ? m oczf f zczeni“ wstrzyma-* 
" Ł l Z e h  ? abran0 na rozkaz Królewski i do
e i 3 : - „ r ." “ T h 0w5 “ J,i‘ Łie „1

da.-y 5S  S :
sazen nadanych pod rządem kortezów.

**e*ąć ■7: r  ? , P J , . aialu- Trzeba było tak
s*ed? ’ aby handel ° s ^ ą ic * y  angielski, me prze-
ttianowic£n Nidn r! Ĉ SC1 ? . lnn>ch n a r o d ó w ,  a 
W H o l S d v i  ^  de ‘Ud0W- K le d y  d o w o ź  to w a r ó w  
eznie sJ * } s topniam i się  p ow ięk sza ł ,  w  A n g l ij  zna-  
tural • sm a ie y s z a ł .  A czyli*  m o że b ydż z lad  na 

ra .Qley SZy  Wn io s e k ,  jak, ze liańr!.! ui. * 
ynie  p rzech odz ił  do H o la u d y i  t n * °  i,C"

a >e*W płody, n a w e t  z kra jo w \ 7 L  w s z y s tk ie
^  ,bez w yiTku mniejszym podleg ły  op/atonT

se rs:™  r Umr uf^nieyszon" V y zastarza*ego systematu, gdy 1)
lo"°  W p ro w a d L  “ r<" " S °  i
trzebe kr zać maŁfrye jedwabne, nawet na po­
m i n i e , za. °Piat% 3o od ata wartości: 2)h, • ® Prawie yniPMnnn rłn  • * )

^wróci A n g l i a ' !  doznają także podobnego względu. 
^ Zaiefnny handel**^ .swoi's na Niemcy, a wtedy 
fa° 1, s,e* i na vl ji’ k,tóry teraz upadł, prędko się 
J*«h Cieszyć sie bedlg r VtfZe naWet chaty w obu kra" 
11680 ’ SkUlkami Wo1'

^  nętrznych, iż L  moin* sPta ”
aterya ospy krowi utraÓiłl e i t  ab^

d czasu, ,ak została wzietÓ ,  W-ek skutku
^ t £  SWe£°' Pokazanie się ń iek iedÓ T tl^  80 
' t i p y  ° ’ P y  n a t u r a l n e y  n o ? 1 7  l e k l U e y » P«-  
hyS» poohodzi Z t a d ,  i i ,mPa L ? - ? lZepien,U kro'
tvvi e r ? n na5„ co " id o k ro tn e  °Spy
•«a M|y- p‘ada zaleca i* aos« U c z e n ia  po- 

Uwagę, i twierdzi i i  hPy /  n,*,1erze, na}'vrięk- 
hie ?ar,lafn«ntn, korzyści t e ?  u a sk l!w°sci i pom0- 
angipf A zupełne. Ń ie tv ]kn 7 ie g0 odkry c»a)
i t6 ? k,cV * l e  też dó i>ortu?H° ^ ?'ystkich 0Sad 

Zed f105̂ 110 świeża m ate f  zPan*b Chin
^  ‘
*»»* !T P»iyc2\ « hg^ rt‘" « oc,1»‘? » ™ k » n i , ,y .

' u  ^

?  U U 8 3 T.
Berlin  dnia  1 maja.

(z Korrespondenta W arszawskiego.)
■Urabia Sales, nadzwyczajny sardyński nosel

Dnia 2^ z. rn. umarł tu zasłużony Radca mi-
dw U ? ? b w Sr  zagranicznych, Paweł Luł awiit Geccq, kawaler czerwonego orła i ielazne-
fra* Ta724 n a  i ey w s t < « d z e * w  5 2  r ° k u  ż y c i a .  By.S i j r A zs£ ? 1
szych nadrenskich. Dotychczas instytucye fran- 
ouzkie były tam użyte w kształcie adminiftracyy.
w e ?  ®po? ie!!a^  S1« do tego i organizacyi sądo- 
wey na sposob pruski. Względem urządzenia w  
tychże prowincyach prowincyonalnych stanów, nie 
mamy nic jeszcze pewnego. ,n ie
stein r M n ? ok? °  twierdz Koblenz i Ehrenbret..

‘ « » - “ ? «  M *

ty  .r X .T 6° : & r °  WiSlI*tk u  - » » - •

T  U R T C A.
Stambuł dnia  26 marca.

(z Gazety W arszawskiey.)
konaw oza^rpó l01̂  Z Marj ei' iz nowa rada wy-v 
czyków I Sn/ , v v ! ’ wyłf cznie dziełem idryy-
nidi, wsi legacivZ« ? W’ ^ j d u j e  się ciągle w Kra-
g o b i i ” ”  ń feX 7k„"wey7pyhS X l f o l - t  0d" °? i rmey wyprawie w zesi>łvm £ •  “̂ ’ d°kąd po Wiado-
mli s i / p r z e c f w L ;  f  r vi* X S ? 6rudniu \ chro"
ta rad l  oskarżyła 5 swoich N,owa
M aurom ichali (beja M arny)  ? ?  £■"'’ f iotrai Jedriein ^  &ołe!*a K aralam py
zbrodnie a X° ’ 0 w,n,aj%c ich o naywiększe zbrodnie, a potem nawet samego Kolo kckr oni ego;
J a t o  oskarżenie odpowiedział dumnie K jako tron i.
Wspommcna władza jest tak słabą , iż w w vda .
nem obvyieszczeniu skarży się między innemi n*
to ,  ze im me chcą oddać zabranego^ « S Um i
pieczęci, 1 ze dla tego musi używać tvm
pieczęci. Dooóki =yn K o lo k n t^  tymczasowey
dzie Napoli di Rom ania, a N i k i t a s V *'̂ *6 'b?'  
nie można przewid7’* ć In ^ • - » K o ry n t , poty
anarchii ukończy. "" * C y Slt* a  stan absolutney

zbrojowni w M U o l u n d i ' tuz! wypadefe przy
rzający władzę M o w ocordata '  Gd > “iec “ poka" oki został zasie ,. i  acor<*Qta. Gdy oiicer niemie-
wzbrojow n? rn d ny>. f ^ WS2ySey azyci do robot
mechaników'i m ly t k ó w ° 7 “  t K °  ? ‘ku bieS?ych ukarać Sni;nla .ay, owi uciekli do Zante , miano
miast zbunt î  .ry  P0pełnił zabóystwo , natych-
r p V Z l ° ? '\ “ S h  « l i o t ó „ ń  2.b6;’oę A i . -
n i.n  n i . . 11 i ' 16 ?* Maurocomusiał n ak o .m .o-m e ty łk u  a « ec ,is  ukarani,  leoI



i zabrali. O sw iad-

szaSŁi ż PvvyA lb an i i  w ie lk ie  panuje  zam ie sz a m y  si ^ ^ ^ “p ^ j j / s p o d . i e v v a n y  sk u te k .  W ,e lk i

f t £ £ & r  O s  v K ; 5 3 u .  W
dlzga  baszy  ’ n , , 8 a  oaago albańscy " “ ^ ‘^ '  „ y ^ k Y c h  » n g l ik S «  osadztó w w ,e -

ę®s& n f e a Ą * ^sk iem u , k t ó r y  z p  P M ia o lu n e i,  od d aw n a  juz łan o  Dy n, , J r }„Ą ie<TO n a ty c h m ia s t  zan iechałSlr-zy *IPt.af\rp'rtv Pi sz, zirr., ii Dywan .U *^S%f;'Ta5?”M̂ U«h przeciwko
S d « n łl l t \ ? l e . n i ° B o ' „ n u k a L f i i ^ V  / “» " /  » » “ ] S  L .r 7 » r ” » l P  ośw iadcz-?  —  "
p o i tą n o W ‘1 “ l o e a t v a  d o / „ „ i ny ,  gdzie .m a o t " ,  zadan iu , i
S S ,  n ą t  V ' ^ S - w S ? A t i B a t ś ,  A n i n ,  w sze lk ich  • f ^ S j E F S ^ S H C *  
■ r S S U S f f S ^ . * . ^ ^  * - d a n i u ,  i  i y y . d a  za-

{ i J S I S ^ S  ^  -  o d p o w i e d ź ^
ca , po scb y oko licach  t a k  się  o d m ie n i ł ,  i i  W ł o c h y .
czy  w  ta !? e.cp ” J  sie 0(m ieś<5 k o rzy śc i  z e  w sp o m m o - i a  k w ie tn ia .
P o r t a  spodzie w J S ^  . .  B o s ih k ia , w dow a po A li resp o n d en ta  W a rsza w sk ieg o .)
ftflS0z r r °któ r a  go (jak w iadom o) zd radz iła ,  to w a rz y -  ^  W e n e c y i  odbyła  s ię  w dn iu  4  b. rm w o £

h-*- *~= s“Jbawftiaęsj
■t k se ss  .'=śj‘ s?  :•£ * g £ &  b a r ta s g g

i r̂ Va G re k ó w  na  u licach . O d  d. 17 do 9 o k r ę ty  u t r a c i ły  p rzez  m ą  po s - ,
bezbronnych u trac it0 życ ie  t y m  sposobem, bus. Io  O  okręcie  zaś K a ro lin a  u m a r ło  t j  1-
^ 'lC^°m vVŚr,f“k ło śd  barbarzyńców o tto m an sk ich  m e sw ] y  _u ^ ’_ .„ ła  „ i i  ocalała z pow odu  n iezm o

co zw o ln ia ła .  4 ’

T ^ c o  G r e c y  od ^ S S S ^ W  a n a t e m  g d ^  J ?

n i a r a t V d o m i  s w i y  r « g > r e 7 ij ‘ dop o d z iw ien ia  do b rze  w ycw iczon* 
p ros ić  h ą d z ie  o ic h  ula1 W • ^  o J m ie .  k a rn o ści t r z y m a n  . _ _ -----------  .f

& U ,  * w  “  * *  ’»■k- ' '

* ■ n ■" ___^ n a a w a i w n ^ " m” o w W c a i , f  '■ITW**

I Obser wacy» 
m e le ro lo g i-  

CM *-

’̂ ^ T T b i e r v a c y i ^  |  W y t o  k o ić  B a rom ,

dnu 1 ~gói^ wieezo.l 37 cal. 7,2 lin-
• _ 1 27 — 8,5 —
dnia a god. 5 **»na| 1W yt. The-- ł ieau. 

+  a  ito p n i,

+ a,a5 ------

p o łudniow y. 

Zachodni.

Pochmurno
P o g o d a .

w Drukarni Redakcji.

pocwm  itścTsklośd barbarzyńców Ottomans.*.........
co zw o ln ia ła .  nUm e ra  w y ch o d zącey  w  d o w a n e y  Usill£ 05. V ; e P?y i m a y lk ó w , k tó rzy  m n ie /

r ;£ r » w o“ K: S ^ y s-C #  Ąfc
c z y n ią  i“ z Wy “  e „  r z e c K e y  S « " i e ’ * • » «  ‘ ’ “ i i . f k i  z lo ty  m e d . l  z a , l i g i ,  c h i r u r g ,w i  d .»

a f T “ hądzie t f S Ł  SS
ti6rc *5 ^  u tw o rz e n ie m  P d z ia ło w e , d la  p rzeszko- £  (z feyźe g a z e f / - )  ,  ^

s t a tk i  kanon ie rs  wCisnęli się do p o r tu ,  lub  S zw edzk i w K a irz e  pisze z ta m tą d  Y j
d zen ia  'lu r k o m , y N ie d a w n o  b ryg  Łure- |^ ° n Z esz łeg o  ty g o d n ia  p o w r ó c ił tu  / o 1
n i e  t r z y m a l i  w z a lU k n ę  m u o t a n g -} b ę d ą c y  d. 10 lu tego . „  k̂ a t e r y  .M ia n o w a n y  on l« ,
ck i  w p a d ł  n a  mi - P , = n ie  dos ta ł  w moc ł i a s z a z e s w  y g  ■ w odzem  a rm ii ,  p rz r* n
ń  nim ' » « =  * y l« M  »J W . Sul t anan z , g r e c k i m ,  .  » W £
g re k ó w ,  le g o z  ni L e p a ń to . U t r a t a  ty c h  o-  cz c n e y  Pr^ . c‘ , l n r r j G ło sz ą  i i  basza  csobd
„ a  pow ie trze  nie e t r ł e c iego p rz y  I ta ce , o- w ic ie  dzie, i że około po łow y  m aja  * y
b u  s ta tk ó w ,  oraz  1 t u r e c k a  w  ta m e c z n y c h  o- a r m ią d o w  ,i5  s ie  ona ze 20,000 r o d o w i t y c h  u s lab ila  p c tą g ę  m o r s k ą  t u r e c k ą  w  y . S k l z d . . ^  ona. ^ ^
l to l icach . p  L o rd e m  S tra n g fo rd ,  f r y k a n o w ,  p 5 w y u c z o n y c h  p rzez  o f icerów  j t  j,

S to s u c ta  m ą d r y  F u r tą  a b t6 (  N am iF_ p0 e u ro p ry s b " , .  « J  0 I„d ,r ,  z  k tW Z h

k tó r a  r r i r lM  J -  c “ ^ f w alczyć  m a  p r i . c i . k o  g r rk o iu .  T c k * ^ ,  
n iono  i _ r7ef  cho robą  sw o ją  podał p rzez  t łu -  2 ■ b a s z a ,  z ap ro w ad z i  dla E g ip tu  ty
t y r  ]eszcze P r  u p ,jSiowi. L o r d  S tr a n g fo r d  P0SlJ f  A  p tolom eu3zow i A rab ó w . Jego  n u W  je,
n acza  Y Sp- aspokoić  wielk iego w e z y r a ,  t \v ie rd ząc  n je ’w je n ic o W .  S u ł tan ie ,  n ic  o M ahom  J
lSiłoWal P d  A  l a  o trzy m a li ,  było  po- a „ d y b y  te g o  żądano , m c  nie w s t r z y j 1 e5t
i  t o ,  co Crreoy ^ a t n e  osoby 1 z n a ty c h -  ^ X e n i a  i p rz e c iw  t u r k o m ;  m ih c y a  U  \ ¥

L a d  n nodanych  ska rgach , od w a łc z e m  p dob rze  w yćw iczona


